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Miejsce i czas wydarzeń Nasutów, dwudziestolecie międzywojenne

Słowa kluczowe Nasutów, dwudziestolecie międzywojenne, zabawy,
przyśpiewki, życie codzienne

 
Zabawy i przyśpiewki przed wojną
A to w niedziele były i w soboty nieraz były, takie na wioskach, to młodzież gdzieś w
mieszkaniu [organizowała], jak była remiza, to już w niedziele w remizie była zabawa,
prawie co niedziela miała młodzież zabawę. A na wsi to tak w sobotę na wieczór
gdzieś wynajęły mieszkanie u kogoś, jak były dwa mieszkań, muzykanty jakieś z
harmonią przyszły tylko i paro par, dziesięć czy pięć, cy ile i taką zabawę se robiły
prywatną.  A w niedziele to już w remizie była zabawa, była orkiestra większa,  i
zabawa była, zaro po kościele. Przyszedłeś z kościoła, po obiedzie zabawa, nie tak
jak tera, na noc. A później, godzina już dziewiąta, cy dziesiąta, wszystko do domu, bo
nie wolno było długo chodzić po nocach. Trzeba było się spytać, cy ojciec pozwoli,
ale na tą i na tą godzinę masz być w domu.
Śpiewaliśmy takie różności, takie piosenki swoje się śpiewało, a jak na święta to
kolędy. Na odpustśmy chodzili,  jak odpusty były, tośmy się zmawiali,  dziewcyny,
koleżankiśmy chodzili cy do Jastkowa, cy Niemiec, cy Krasienina, cy do Dysa, do
Lubartowa nawet, wszystko na piechotę na odpust i tam zabawa była, dopiro się
zachodziło, ale tylko do wieczora i do domu. No, piosenki, to już teraz tyle lat, to
jesceśmy tam śpiewali nieraz, aleśmy chodzili wiecór, tośmy mieli znowu w zimie,
śmy nazywali „na prządki”.
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